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Poniedziałek.
Dnia 3 (15) Lipca 1861 Rok.

Jutro w Kościele Parafjalnym PANNY MARJI na No
wem Mieście, przypada doroczna Uroczystość N. MARJI 
PANNY S z k a p l e r z a  Śgo, która odprawiać się będzie 
z wystawieniem N.SAKRAMENTU,Kazaniami i Proces- 
sjami, rano i po południu; a to w pierwszy dzień Święta, 
w Niedzielę podczas Oktawy i na konkluzji Nabożeństwa. 
W inne doi o godz: 9ej rano odprawiać się będzie Wo- 
tywa śpiewana. Mającym chęć wpisania się w S z k a -  
p l e r z  Śty, każdodziennie przez JX. Promotora dopeł- 
nianem zostanie; dziś pierwszy Nieszpor z Wystawieniem 
N. SAKRAMENTU i Kazaniem o godz: 5e|.

Jutro w Kościele XX. Karmelitów na Krak:-Przedm:, 
przypada doroczna Uroczystość N. MARJI P a n n y  Szka
plerznej. W ciągu całego tygodnia odprawiać się będzie 
Wotywa o godz: 10 zrana, a Nieszpory o 4e| z południa; 
zaś w d. 21, 22, 23, Czterdziesto-godzinne Nabożeństwo; 
a na ostatnich Nieszporach Benedykcja P a p i e z k a .

Wczoraj w Kościele Ś g o  K r z y ż a , pomiędzy innemi 
Dochownemi, wyświęconych na Kapłanów zostało przez 
JW . Xiędza Biskupa Hr: Plotera, ze Zgromadzenia XX. 
Franciszkanów  dwóch Zakonników, to jest Augustyn 
Krzyszozon i Leon Godlewski. Pierwszy z nich, pry
micje, to jest Pierwszą Mszę Śtą odprawi ju tro , a drugi 
w Niedzielę w Kościele XX. Franciszkanów.

W  I m i e n i u  N a j j a ś n i e j s z e g o  
A L E X A N D R A  I Igo 

CESARZA W s z e c h  R o s s j i , K r ó l a  P o l s k i e g o  
etc. etc. etc.

Rada Administracyjna Królestwa.
W wykonaniu artykułu Igo N a j w y ż s z e g o  Ukazu z d . 

24 Maja (5 Czerwca) r. b. o Radach Miejskich, pragnąc 
oznaczyć w jakich miastach 3go rzędu, ze względu na 
*Qdność, dochod kass miejskich, oraz wysokość ubez
pieczenia budowl od ognia, zaprowadzone mają być te- 
raz Rady Miejskie, na przedstawienie Kommissji Rządo- 
Wej Spraw Wewnętrznych postanowiła i stanowi:

Art: 1) Oprócz miast Igo i 2go rzędu, jakiemi są: 
Warszawa, Łódź, Kalisz, Zgierz, Piotrków, Radom, Lu- 
ki'n, Płock i Suwałki, zaprowadzonemi być mają na te- 
raz R ^ y  Miejskie w następujących miastach 3go rzędu, 
a mianowicie: W Gubernji Warszawskiej: w Często
chowie i Włocławku; w Gubernji Radomskiej: w Kiel
cach i Sandomierzu; w Gubernji Lubelskiej: w Siedl
cach i Krasaymstawie; w Gubernji Płockiej: w Pułtu
sku; w Gubernji Augustowskiej: w Łomży.

Art: 2) Radom Miejskim przewodniczyć będ) Prezy
denci, których płace za wysłuchaniem Rad Miejskich, o- 
Snaczone zostaną.

Art: 3) W miastach 3go rzędu, gdzie to dotąd nie na-
®tąpiło, mają być zaprowadzone urzędy dwóch Radnych.
Dsoby do zajęcia tych urzędów, stosownie do art: 6go
N a j w y ż s z e g o  Ukazu z d. 24 Maja (5 Czerwca) r. b., w ła-
ciwy Rząd Gubernjalny na wniosek Rad Miejskich prze

inaczy.
Art: 4) Gdzie fundusze Kassy Miejskiej tego dozwolą, 

mogą być wyznaczone dla Radnych odpowiednie płace

roczne; wysokość tych płac na wniosek właściwej Rady 
Miejskiej, Kommissja Rządowa Spraw Wewnętrznych 
oznaczy. Gdzieby zaś funduszów nie było, urzęda Ra
dnych sprawowane być winny bezpłatnie.

Art: 5) Wykonanie niniejszego postanowienia, które 
w Dzienniku Praw mabyć zamieszczone,Kommissji Rzą
dowej Spraw Wewnętrznych poleca się.

Działo się w Warszawie, d. 30 C zer:(l2  Lipca) I 8 6 t r .
P. o. Namiestnika, Jenerał-Adjutant, Suchozanet. 

P. o. Dyrektora Głównego Prezydującego w Kommissji 
Rządowej Spraw W ewn:,Jenerał-Lejtnant, ffeczewiezs.

Sekretarz Stanu, Enoch.

Magistrat m. Warzawy. — Odnośnie do ogłoszenia 
swego z d. 12 (24) Czerwca r. b., o przypadającym na 
miesiąc Lipiec r. b. terminie do wnoszenia opłat i po
datków do Kass m. Warszawy, Magistrat przypominając 
ponownie, że termin do poboru opłaty wodociągowej do 
końca tegoż miesiąca Lipca jest zakreślony, ma honor 
wezwać właścicieli domów do ponoszenia tej opłaty 
obowiązanych, ażeby z zaspokojeniem takowej opłaty 
w oznaczonym jak  wyżej terminie do Kassy Dochodów 
Skarbowych m. Warszawy, pospieszyć raczyli. —  Pre
zydent, Rzecz: R. S., Andrault. Naczelnik Kancel:, 
Luceński.

Józefa z Królikowskich Zapałowiczowa, Obywatelka 
m. Warszawy, w wieku lat 73, po długiej i ciężkiej 
chorobie, opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, wczoraj 
przeniosła się do wieczności. Pozostałe Dzieci i Wnuki, 
zapraszają Krewnych na exportację zwłok, jutro o go
dzinie 7ej po południu, z domu własnego Nr 1911 przy 
ulicy Przyrynek, na cmentarz Powązkowski, do grobu 
familijnego.

Jan-Kanty Bielicki, Obywatel Ziemski, przeżywszy 
lat 78, onegdaj życie zakończył. Pozostały Syn, zapra
sza Krewnych na wyprowadzenie zw łok, dziś o godzi
nie 7ej po południu, z dolnego Kościoła Śgo K r zy ża ,  n a  
cmentarz Powązkowski.

Ner 15 Przyjaciela Dzieci, wyszedł z druku i za
wiera: Historja Święta, przez Ś. M. (z drzewo: Tegazzo}; 
Jan Kochanowski, przez Kaz: Koszewskiego (z drzewo: 
rys: Gersona); Żubr, przez J. B. Wagnera (z drzewo: rys: 
Tegazzo); O potrzebie ochraniania pożytecznych zwie
rząt, napisał Albin Kohn (z drzewo:); BOŻE N a r o d z e 
n i e , powieść Dickensa, tłom : z Angiels: (dalszy ciąg); 
Zdarzenie z nosem, dykteryjka Morawskiego (z drzewo: 
Kostrzewskiego; Rozmaitości: List 9eio-letniego To
masza Ramojskiegw, Konie Afrykańskie; Szarada.

Złożono w Redakcji Kurjera od M. W. rs. I na św ia
tło przed statuą MATKI BOZKIEJ przed Kościołem XX. 
Reformatów.

Ner 28 Kmiotka (pismo tygodniowe illustrowane), wy
szedł z druku i zawiera: Opowiadania Góralczyka zHi- 
storji Polskiej, Bolesław IV  ty  Kędzierzawy (dalszy ciąg); 
Krakowiak i Krakowianka; Małgorzata z Lgoty Kozie- 
głowskiej do Góralczyka; B ajka: wilk, lis i owca; Roz
mowy starego Wojciecha z lu jem wiejskim (d. c.).



K raków  10 Lipca. —  Do najliczniej odwiedzanych 
w K rakow ie odpustów, policzyć należy odpusta w Ko
ściele N. P. MARJI na Piasku, przy Klasztorze XX. Kar
m elitów . W  tym  tygodniu skcńczył się tam  Odpust 
Nawiedzenia N. P. MARJI, który tysiące wiernych zgro
m adził z dalszych naw et okolic. Kaplica przy tym  Ko
ściele słynie cudownym  Obrazem N. P. Piaskowej, do 
którego się w iążą zarazena podania historyczne z czasów 
szczególniej wojen szwedzkich, podczas których cały 
Piasek w raz z Kościołem pegorzał, a tylko pomieniona 
Kaplica ocalała. Dzieje tego Obrazu opowiedział b y ł 
podczas Odpustu, Podprzeor miescowego Klasztoru X. 
R om uald K aczkow sk i. Na Odpust ten zjechał by ł także 
P ro w in c ja ł Zakonu ze Lw ow a; X. Biskup Ł ęto w sk i 
B ierzm ow ał w oktaw ę Odpustu, a szkaplerz przyjęło 
przeszło tysiąc w iernych. W  d. 16 b .m . będzie również 
w ielki w tym  Kościele Odpust N. P. MARJI Szkaple

rznej.
Onegdaj o godzinie 9tej z rana pobłogosław iony zo

s ta ł  w Kościele Ś. K a r o l a  B orom eusza ,  związek m ał
żeński Pana Eugenjusza K essle r  Urzędnika K. R. P. i S . 
z P anną Jeziorań ską , Córką b. Naczelnika w tejże 

K om issji.
O negdaj wspom inaliśm y o nowem  piśm ie czasowem, 

to  jest Dzienniku Instytutu Muzycznego, m ającym  wy
chodzić pod redakcjąP . Ap: K ątsk iego . Dodajemy p rze
to , £e pismo to wychodzić będzie od d. 1 W rześnia r. b. i 
raz  jeden w tygodniu, a oprócz urzędowych a dotyczą
cych Instytutu Muzycznego rozporządzeń, zaw ierać bę
dzie treść czysto m uzykalną, nie pom ijając nic takiego, 
co w zakres jej wchodzi.

Od k ilk a  dni baw i w K rakow ie Hr: Alexander P rze z-  
d zie ck i, celem porozum ienia się ostatecznego względem 
w ydaw nictw a D łu gosza  z w spółpracow nikam i sw ym i 
i zarządzenia ostatecznego względem tej publikacji i ca
łego rozk ładu  pracy.

W czoraj na Plac Teatralny przybyło kilka fur drabia- 
stycb , dla zabrania żniw iarek , z powodu rozpoczętych 
żniw  w okolicach W arszaw y.

Dziś ciągnienie lotcrji tak zwanej Szym anowskiej; 
życzym y zatem grającym  w n ią  wszelkich powodzeń.

K raków  11 L ipca. —  W ybór Rektora Uniwersytetu 
Jagiellońskiego padł w dniu dzisiejszym na Professora 
D ie t/a , Dziekana W ydziału Lekarskiego, Posła na Sejm 
krajow y  i Deputowanego do Izby Niższej Rady Państw a.

W Krakow skim  Collegium Juridicum, odbyła się 10 
b . m  dysputa o stopień Doktora Praw, o który ubiegał 
się P. Marcelli K w ia tk o w sk i Tarnow ianin.

W śród burzy jaka po godzinie 2 w południe przecią
g nęła  nad Krakowem , trzy razy piorun uderzył bardzo 
blisko. Jeden z nich naw et tra f ił w narożnik domu P. 
D ym ka  sadownika na ulicy D ługiej, zapaliwszy nieco 
siana będącego na poddaszu, przebił pow ałę i wpadłszy 
do  ̂ izby ugodził w zegar, a nadto podobno ogłuszył 
dziecko. Później nagle się zakurzy ło , przeto strażnik 
ogniow y da ł znać i dwie sikaw ki udały się na miejsce, 
ale już zagaszono siano, wyrzuciwszy je dym nikiem .

Niżej podpisana, utrzym ująca Zakład Naukowy przy 
ulicy Leszno, w dom u Y .J a eg tra  pod N rem 639, m a ho
n o r  zaw iadom ić szanow nych Rodziców i Opiekunów, iż 
uczennice do wpisu, przyjm uje od dnia 24 b. m .; kurs 
zaś nauk rozpoczyna w  swej pensji od dnia 3 Sierpnia 
i .  r .—  O chm istrzyni Pensji W yższej, Ludwika C W o e/r.

D oktor Medycyny A pte , pow rócił, z zagranicy.
Kurs nauk na Pensji Wyższej Żeńskiej pryw atnej 

w  W łocław ku, rozpoczyna się z dniem lOtym Sierpnia 
r. b .—  Izabella Z biegniew ska.

W dniu 1(13) Sierpnia r. b. o godz: 12 w południe na 
sali licytacyjnej Rządu Guber: Warsz:, odbywać się bę
dzie licytacja głośna na druk Dziennika Urzędowego 
w ciągu lat 3ch 1862/64, wedle w arunków  w Gazecie 
Rządowej i Dzienniku Urzędowym ogłoszonych.

W czoraj tedy,^ stosownie do ułożonego program u,
0 którym  była już w zm ianka w naszem  piśmie, odbyła 
się z najlepszem powodzeniem zapowiedziana wycieczka 
wodna z W illanowa do W arszawy, przez 22cb zwolen
ników  p ływ ania dokonana. Zgrom adzili się oni w tym  
celupogcdz: lOej z rana do Szkoły pływ ania P  .M athesa, 
zkąd o godz: 1 le j ruszyli omnibusem pocztowym do 
W illanow a; taro po skrom nym  posiłku, udali się pieszo 
przez wieś do brzegów W isły , gdzie w umówionem 
miejscu oczekiw ały na nich cztery zam ówione łodzie,
1 te przewiozły ich z brzegów na środek rzeki. O godzi
nie le j m . 3 0  z południa, rzucili się śm iało  i ochoczo 
w nurty  starej W isły, podzieliwszy się poprzednio na 
cztery oddziały. W  pierwszym oddziale przewodniczył 
P. S tan isław  M ajew ski, dyrygujący całą tą wyprawą, 
znany juz publiczności, Nauczyciel gim nastyki i p ływ a
nia Zakładów P. M athesa, i w tym lszym  oddziale po
płynęli PP. Edward Loth, Ignacy Z a m ly ń sk i. Robert 
Tachelicz, E rnest Gay, W iktor W e n g ltr  i W iktor So
k o ło w sk i. W  2gim  oddziale przewodniczył P. Felix 
O lszew ski, z którym  popłynęli PP. W ład: S tokow sk i, 
Zygm unt Z aw adzk i,  Karol R oester  i W iktor Sokołow 
sk i.  W 3cim oddziale ,p rzew odniczjłp .L udw ikN orblin  
a z nim  płynęli PP. Ludwik Ł asica  v. W y ż , Ju ljm z 
B o rst, AUx: K aro li i Napoleon M ilieer. W  4tym  i ostat
nim  zam ykającym  ten pochód, popłynęli pod przew o
dnictwem P .G ustavnG ebethner, PP.Edw ardfiW /m ow a, 
Leon R oim anith , M ichał Jabłon ow ski, Ludw: R ejn ike  
i Adolf P ta s zy ń s k i;  za każdym zaś oddziałem , postę
pow ała oddzielna łódka z rzeczam i. W zorowy i podzi- 
wienia godny porządek, oraz jedność i harm onja całego 
powyższego orszaku, znikające im z oczu piękne widoki 
okolic nadbrzeżnych z obu stron rzeki, m ianowicie: 
Siekierki górne i dolne, Służew, Czerniaków, Króli
karnia, W ierzbno, Mokotów, Łazienki Królewskie, So
lec ze swemi licznemi zakładam i i gm acham i, po 
drugiej zaś stronie rozległe okolice P rag i, obok cu
dnej dnia tego pogody przeplatanej echem oddalonych 
grzm otów, spraw iały  niepojęty (ej podróży wodnej urok.? 
Słusznie też powiedzieć możne, że silne i śm iałe ich ra
m iona prując dzielnie nurty  tej rzeki, doprowadziły 
ich do w spcm nicnej szkoły P. Mathesa, bez wielkiego 
naw et znużenia, do której szeregiem gęsiego zw anym  
kolejno zbliżając się, wylądowali szczęśliwie o godzinie 
3  m . 45, powitani przez oczekujących i świadków to
warzyszących im  na łodziach, wesołym okrzykiem wi
wat! Pom im o więc dwugodzinnej przeszło pracy na 
wodzie, zrobionych kilka jeszcze po powrocie, zręcznych 
skoków i kozłów, jakie jedynie tylko w tej szkole wi
dziane być m ogą, przekonały o sile i w ytrw ałości człon
ków tej w ypraw y. Tu spełniono zdrowie P. Edw arda 
L... na podziękowanie m u za dar 22  kapeluszy łyczko
wych, p ływ ackich, które w ciągu  podróży osłaniały 
głow y pływ aków  od zbytecznych słońca prom ieni, a
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la pamiątki.tej ofiary przezwano jz E dw ardów kam i. 
ty końcu wynurzywszy podziękowanie swoje Dyrekto- 
owi wyprawy P. Stanisławowi M ajewskiem u  rozeszli 
ię do domów, układając zawczasu już, podobnąż wy- 
ięczkę od mostu do Bielan w przyszłą Niedzielę, da 
IÓG doczekać, jeśli na to stan wody w tej stronie i po- 
Joda pozwolą.

Seweryn M ajewski Patron Trybunału, przeniósł m ię- 
'zkanie z domu przy ulicy Podwale Nr 518, do domu 
Jod Nr 551 przy ulicy Długiej (Lasockiezwanym), wchód 
!aś z placu i ogrodu Krasińskich na lewo, do tegoż do- 
tiu 2 piętrowego za kratami w parterze na prawo, 
Wszelkie zatem wręczenia za prawne w ternie mieszka- 
du, uważać tylko będzie.

W powołaniu się na onegdajsze obwieszczenie, dono
śmy, ie  powierzona Panu Adolfowi Schiff, sprzedaż 
hąki w różnych gatunkach z zakładu m łyna parowego 
* Piotrkowie, uskuteczniać się będzie po cenach stałych 
®brycznych umiarkowanych w partjacb większych lub 
jńniejszycb, a to w składach w domu przy ulicy Kró- 
le»skiej Nr 1063. Wiadomość w Kantorze tamże.

W tych dniach przeniesioną została do domu przy 
togach ulic Nowego-Świata i Chmielnej, piekarnia An
gielska, która oprócz chleba białego, dostarcza wszel- 
**ego rodzaju pieczywa do kawy, herbaty i dessertu. 
Wszelkie w ogóle ciasta z tej piekarni odznaczają się 
Wyborowym smakiem i przystępncścią ceny.

W zeszły Piątek, Jan K ostecki lokaj, obecnie bez służ- 
y zostający, lat 24  liczący, podN r2768a przy ulicy 

Alexandria zamieszkały, kąpiąc się w W iśle w blizkości 
> y  exyst«jącej, wprost ulicy Oboźnej, tonąć zaczął, 

«z dostrzeżony, wyratowany został przez Adolfa P ta -  
służącego od P. M atysa , szkołę pływania 

Rymującego.
Zaooegdaj, na targach odbyw ających się w  U rzędzie Konsnm- 

o j tm  m. W arsz aw y , płacono z* w iadro  okow ity  próby lO te j, 
k0p.r ^ 2* koP: 19 do rs . 2 kop: 22; za garniec od kop: 7 1 %  do

K /**' Urs onegdajszy: za p ó ł- im p e r ja ły  dają rs. 5 kop: 73; 
W " skarbow e, oprócz kuponu, żądają rs. 91 kop: 85%
Okre!,. kur u . rs . 1 kop: 14«/B; za l is ty  za s ta w n e  IHgo 
Wartn”’- 0Pr ócz kuponu, żądają rs . 15 kop: 2 '/ , ,  dają rs. 15, 
**au, t  kuPonu ,koP: 0 3 '/2; za a kcje  D ro g i Ż e la zn e j W a r-  

S* °-W ied eń sk ie j, żądają rs. 65 kop: 50, dają rs. 65.

^ AłiERyKA> N ew-York. 2 9  Czer: —  Policja znalazła 
Or,a, ’es7li8riittjednego z kupców New-Yorkskich petycję 
^ a n i^ t^  beznemi podpisami, a domagającą się zaprze- 
8iel-t• n'ePrzyjac'elskich. —  Xiążę A lfred  An-
ua ;, 1 Pr*ybył 24go b. m. do Tronto, w Kanadzie, gdzie 
do*!8.? pr*yj«cie zgromadziło się do 6 ,000  osób. Urzę- 

* Przyjęcie nie m iało miejsca. (St: Anz:). 
dzerjI- Londyn, 13go Lipca. — Wczoraj, na posie- 
z9p ?by Niższej, Lord H ussel oświadczył, iż Danja 
0<1roczvł U'C Bundesta8owi bib Austrji i Prusom, aby 
Je«k ł H eg0r0CZIią exekucj^ Związkową, w nedziei, 
Xiąże doProwadz9 do pomyślniejszego rezultatu.—
shod»: ^ Przybył 28go z. m. do Montrealu, a 29go

y był w Kwebeku. (Patrie).
^0rorivRfJ|A*i d tń , i l g o  Lipca. —  Węgierscy Radcy 
°8,stec7  * Podobno odbyli ostatnią naradę, w celu 
jtkt ten “łożeni* projektu odpowiedzi na adres. Pro- 
^binetnwt P°ddany następnie pod rozbiór całemu 
•UwiV “°dobno i P. S ch m erlin g  ma takie przed-

J projekt. — Zdaje się ie  odpowiedź Cesarska

nieprędzej jak w początku przyszłego tygodnia Sejm owi 
Węgierskiemu zakomunikowaną będzie. — O zdrowiu 
Cesarzowej nadchodzą z Korfu pomyślniejsze wiadomości.

13go Lipca .—  Arcy-Xiąże Ludw ik  uwolniony został 
od obowiązków Namiestnika Tyrolu, a w jego miejsce 
mianowany Xiąże Lobkowicz. (Schl: Ztg).

F b a n c j a .  P a ry ż , 9go L ipca . —  Jakkolwiek w Tu
rynie nominacja P. B enedetti na Posła francuzkiego, u- 
ważanąbyła za niezawodną, jednak w Paryżu panowa
ła przez czas jakiś pod tym względem wątpliwość. Naj
przód P. Thouvenel zastrzegł sobie, iż sam wybierze za
stępcę na ważne obowiązki, które P. B enedetti opuszcza 
w ministerstwie, co się zaś tyczy samego P. B enedetti, 
ten początkowo oświadczył, że gotówby zamienić swe 
teraźniejsze stanowisko jedynie na Poselstwo w Kon
stantynopolu. Później jednak skoro mu przedstawiono 
możebność podniesienia Poselstwa w Turynie do stopnia 
Ambassady, zgodził się na przyjęcie takowego, będąc 
powodowany głównie sympatją swą dla W łoch.— P. N i
g ra  ma wkrótce przybyć do Paryża, dla objęcia steru 
Poselstwa Sardyńskiego. —  M onitor zaprzecza pogło
skom niepokojącym o zdrowiu Cesarza, donosząc o w y
cieczkach odbywanych przez J. C. Mość w okolicach V i
chy. —  Powszechne tu panuje mniemanie, że podróż 
Króla Ottona, nie jest obcą kwestji następstwa tronu 
Greckiego. — Ministrowie i dyplomaci tutejsi, rozjeż
dżają się już do Vichy, już leż do innych wód. Z tej przy
czyny w polityce panuje pewna stagnacja.—  Doszła tu 
wiadomość o skonie Hra: Belluno , Porucznika 2go puł
ku strzelców, wnuka Marszałka tego imienia. Zmarł on 
skutkiem zabójczego klimatu w Kochincbinie.—  Hajtyj- 
czycv zamieszkali w Paryżu zaprzeczają wieści o wtar
gnięciu wojsk Hajtyjskich na territorjum Dominikań
skie. Twierdzą oni, że kilku dawnych Jenerałów Domi
nikańskich, wygnanych przez S antan ę, gorliwych stron
ników niezawisłości, korzystając z uieukontentowania 
ludu, przeszli na territorjum Dominikańskie, i tam roz
niecili powstanie, protestując przeciw annexji Hiszpań
skiej, i oświadczając, że w ostatnim razie wolą połącze
nie z Rzecząpospolitą Haiti. Rząd Hajtyjski dotychczas 
zachował postawę obserwacyjną. (Ind: Bel:).

H i s z p a n i a .  M adryt, 9go Lipca .—  Urzędowa gazeta 
Madrycka donosząc o powstauiu demokratyczoo-repu- 
blikańsfciem w Loja, zawiadamia zarazem, że powstań
cy rozproszyli się w rozmaitych kierunkach, jak tylko 
wojska przygotowały się do attaku, Feldmarszałek Don 
Luis Serrano del C astillo , wszedł do miasta, i natych
miast kazał ścigać powstańców, którym górzysta oko
lica ułatwiała ucieczkę.— Epoca zapewnia, że z 2 ,000  
powstańców, pierwszy zbiegł ich przywódca P ertz . —  
Późniejsze depesze zapewniają, że prawie wszyscy po
wstańcy schwytani zostali.—  C orrespon den ciaoświad
cza, że jeśliby Cesarz Francuzów oświadczył chęć widze
nia się z Królową Izabellą, takowe może nastąpić. —  
(Schl: Ztg). F

S z w a j c a b j a .  B e m , 1 0  L ipca .— Na wyborach Zgro
madzenia Związkowego, Stam pf li  został obrany Preze
sem związku; F u rrer , Vice-Prezesem, a A epli z St. Gal
lem Prezesem Sądu Związkowego. (St: Anz:).

Tubcja. K on stan tynopol, 3 go L ipca .— Sułtan osta
tecznie rozwiązał seraj. W pałacu pozostaną tylko matki 
synów Abdul-M edżida. Sułtan mieć będzie tylko jednę 
żonę. Kazał on aresztować pierwszego Szambelana, jako
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podejrzanego o nadużycia, zmniejszył wydatki, zmienił 
skład dworu i sam odbywa inspekcją zakładów publicz
nych, oświadczając, że należy naśladować jak  najspiesz
niej ulepszenia Europejskie. P. Lavalette w przemowie 
do Sułtana, przypominając że Abdul-Mediid, śród naj
miększych kłopotów ogłosił  batyszeryf Gulhany i hat- 
hum ayum , dodał, że chlubą nowego rządu będzie dokoń
czenie dzieła, do czego nie zabraknie zachęty, zwłaszcza 
że Cesarz Napoleon gotów jest popierać moralnie wszelki 
krok zmierzający do pomyślności państwa. Sułtan od
powiedział dziękując Cesarzowi za życzliwość, i zape
wniając, że będzie się s tara ł uzupełnić dzieło swego 
brata, obok utrzymania dobrych stosunków z Francją. 
— Sym patja  ogólna dla Sułtana wzrasta. Tylko nomi
nacja Nami/c-Paszy, pamiętnego z szczególnego zacho
wania się podczas rzezi w Dżedda, budzi pewne zdziwie
nie .— Głoszą, iż Sułtan  kazał sprzedać wszystkie bry
lanty i kosztowności serajowe, dla zaspokojenia długów 
listy cywilnej. Zdaje się, że zyskana ztąd kwota będzie 
wystarczającą. (Patrie).

W ł o c h y . — Korrespondencje z Kaprery od przyjaciół 
Garibaldego nadchodzące, nie wspominają, aby tam wie
dziano cokolwiek o spisku na życie tego Jenerała . Nie 
dowodzi to nic jednak, gdyż wiadomo powszechnie, jak 
m a ło  Garibaldi troszczy się o bezpieczeństwo osobiste.
—  W Turynie panuje przekonanie, że ustępstwo Sejmu
Węgierskiego w kwestji adresu.do niczegoniedopro wadzi.
—  Dzienniki Włoskie donoszą, o czynach Oficera Garibal- 
dowskiego, nazwiskiem Riboli, który w trzech pojedyn
kach ran i ł  lub zabił tyluż Oficerów Piemonckicb. Poli
tyka, a głównie znieważenie imieuia Garibaldego w pu- 
blicznem miejscu, było powodem tych pojedynków. P. 
R iboli schronił się podobno do Szwajcarji przed wy
m iarem  sprawiedliwości, i dla starcia czwartego poje
dynku. Podług innych korrespondencji, Minister wojny 
Lugia, wdał się w tę sprawę i za ła tw ił  ją ,  przedstawia
jąc  powaśnionyro jak zgubne skutki takie rozdwojenie 
w  arm ji dla kraju mieć może. —  Jedna z gazet Medyo- 
lańskich zapewnia, że przywódcy klerykaln, w przewi
dywaniu zgonu P a p ie ż a ,  obrali komitet, który w ybra ł 
już Kardynała Silvestri  z Rovigo, na Następcę S t o l ic y  
A p o s t o l s k ie j ,—  W  Rzymie wzbroniono żołnierzom Pa- 
p i e z k i m  wychodzić wieczór, z powodu napaści na nich 
ze strony mieszkańców.—  P a p i e ż  wróciwszy do zdro
w ia, nie chciał wyjechać doCastelGandolfo. (Ind: Bel:).

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
Z Wiednia niema jeszcza wiadomości o odpowiedzi 

Cesarskiej na adres Węgierski. Narady w tym przedmio
cie odbywają sięciągle, a zjazd wielu znakomitszychDy- 
plomatów Austriackich, rodzi pogłoskę o blis kiej zmia
nie Ministerjelnej.— Dywizja floty francuzkiej w Tulo- 
nie, o trzymała i3  b. m. rozkaz być wpogotowiu do od
jazdu. Dokąd się uda niewiadomo.—  Depesze z Turynu 
dato wene 12 b. m. donoszą, że pogłoska o uwolnieniu 
p. Martino z posady Gubernatora w Neapolu, po tw ier
dza się. M ylnątylkobyła wiadomość odymissji P.Ming- 
hetti. M in is te r  ten interpelowany w Izbie, przyznał, że 
stan prowincji Neapolitańskich jest krytyczny, ale spo
dziewano się, iś wszelkie trudności przez -yciężone będą. 
Izba uchwaliła votum ufności dla P. M inghdti.

Królowa Hiszpańska udaje się do Santander, dokąd na 
wezwanie, towarzyszyć jej maCiałoDyplomatyczne. —  
Stan rzeczy w Konstantynopolu jest zadowalający. S u ł
tan rozwija wielką energję w przeprowadzeniu reform. 
Jeden z aresztowanych dygnitarzy pałacowych wyznał, 
że na 3 dni przed skonem Sułtana, wziął ze skarbu 5 
miijonów piastrów.— Żołd armji Tureckiej, ma być na
dal płacony jak najregularniej.

POUKHIiillA.
Skład papieru i materjałów piśmiennych P .i.F unka, 

przy ulicy Żabiej N°949a, poleca się szano: Publiczności 
znacznym zapasem kajetów, ołówków, scyzoryków, rejs- 
cejgów, farb, tuszu, linij z metalowemi brzegami i bez; 
oraz wszelkich innych artykułów tak młodzieży szkolnej 
jakoteż biurom i kantorom potrzebnych, które po cenach 
najumiarkowanszych sprzedaje.— W  tymże składzie do
stać można 100 arkuszy  papieru listowego białego lub 
kolorowego z gustownym wyciskiem cyfer  i dodaniem 
5 0  kopert za kop: 50; tudzież i 00  biletów wizytowych, 
na papierze francuzkim z obu stron glansowanym, naj
staranniej wyciskanych , za kop: 75.— Ceny stałe nader 
przystępne, jakie w tym składzie od początku jego istnie
nia są ustanowione, do gatunku towarów najściślej za
stosowane, już oddawna zyskały mu zaufanie szano: Pu
bliczności; i nieustanoem staraniem podpisanego właści
ciela jest zaufanie to Ii tylko rzetelnością a nieszarla ta -  
nerją , nadal utrzymać.— i . Funk.

AIAIICKVCIELA wyższego uksztatcenia, trnduiąca się 
ju z  kilka lat wykładaniem języka francuzkiego i niemieckiego, 
szuka miejsca w  Warszawie za pensję nader umiarkowaną, wa
rując sobie tylko przed południem parę godzin wolnych na 
lekcje. Uprasza się o nadsyłanie Adresów przed godziną lOtą 
z rana, albo od 3ej do 7ej po poładniu, na Szeroki Dunaj, pod 
N r 145, na 2gie piętro, pierwsze drzwi na prawo*

Pod N r 1582d/2, Jerozolimska Alea, róg Marszałkowskiej, 
jes t M M E S Z i l lA l I f lE  składające się z 2ch Pokoi, Salonu, 
Przedpokoju, Balkon na ogród; wszystkie zresztą wygody, Pi
wnice osobne, na lm  piętrze, do wynajęcia z powodu wyjazdu 
do Piździernika r .  b. za cenę przystępną. Stróż w miejscu 
wskaże; o warunkach dowiedzieć się można w Pałacn Hr: Stan: 
Potockiego, na Krakowskiem-Przedmieściu, w  Fotografji.

H ę  7  r . A l i  ktoby miał do wypożyczenia na 
1 1 3 *  l y t l l j v  piękną Hypotekę Dóbr Ziemskich 

w Okręgu Łęczyckim Gub: W arszawskiej, raczy na
desłać Adres opieczętowany do Drukarni Kurjer* 

Warszawskiego z C yfrą H .  "W.
Mam honor zawiadomić szanowną Publiczność, 

i i  jutro otwartą zostanie 
przy ulicy Miodowej i rogu Kapitulnej w domu W- 
Hryniewicza  (Kochano wskich rwany), na lszem piętrz®: i 

Nowo założona Traktjerha, 
yp której to obj&dy składać się będą z pięciu dań, cen* 
objedli zło. 1 gr> io^ miesięcznie złp. 3fi, z czem polec* 
się łaskawym  względom.—  B. C.

Onegdaj w południe ciepła stopni 22. Wczoraj rano ciepłastopo* 
15, w  południe ciepła stopni 24. Dziś rano ciepła stopni 15.

W czoraj rano wysokość wody na m i l e  stóp 4 cali 3, dziś stóp 
4 cali 3. (W  mierze).

Młodzi Artyści którzy niedawno tn z Zagranicy przybyli ‘ 
wczoraj w Ogrodzie na Czystem produkowali się, przepraszaj* 
Szanowną Publiczność jak najpokorniej jeżeli ostatnią sceną j* 
obrazili, albowiem stało się to bardzo niewinnie. Nadmieniani 
przytem, iż drugim razem, to jest w przyszłą Niedzielę, y.»ir  
wolnić zdołają w idzów .—  Luis Feist i Spółka.— Somer, G? 
spodarz.

~W Drukarni Kurjera W arazawskiego.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.—  D ią 3 ;15) Lipca 1861 r.


